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stateczne obHczenia wynikow wyborów 
gminnych w 31 gmi,nach powiatów fry­
sztackiego i, czesko - cieszyńskiego, w 
których Poilacy wystawili własne li­
sty, wskazują na znacznie poważniejszy 
sukces Polaków, niżby to wynikało z 
prowizorycznych obliczeń. 

W zestawieniu z wyborami do par~ 
lamentu z r. 1935 Polacy notują zna­
czny przyrost głosów o przeszło 45 
proc., przyczym w niektórych gmi11ach 
przyrost głosó:w polskich przekroczył 
150 procent. 

• ,,Dziennik Polski" w artykule wstę­
)lnym p. t. ,,Zw_yci,ężyłeś ludu polski", 
~twierdza bezsporne zwycięstwo poi­
! kie. 

Załamały się - pisze „Dziennik Po,! 
ski - - wielo·letnie wysiłki tych, którzy 
odebrac chcieli naszej ukochanej zie-

Specjalna plaża 
dla żydów 

O da 11 s k. ,W. uzdrowiskach gdaó­
skich umieszc:rnno afisze „żydzi nie­
pożądani!11 

Napisy te wywołały wierlką konster­
nacj,ę wśró,d żydów. 

Kierownik stronnictwa narodowo-so­
cjalistycznego w Oclai'1sku, fo,rster, wy­
głosił p,rzemówi,enie w Sopatach, o­
świadczając, że · \X„ bi.eżącym sezonie, po raz pierws;,:y wyznacŻony będzie 
Zydom ocld7.ielny odcinek plaży. 

o Znaczek za 38 OOO zł 
Londyn. Jeden z najsłynniejszych 

mi śląskiej polski charakter. Nie cofoę-1 dzielę okazała, ~i,ę w całej pełni wartość łrispektora armii SirQwitza. li$my s:ę ani na krok, nietylko Qtrzy-, naszt;go ,zji:dnoczenfa/ kt~re przepro- W , irispekcjj biorą ró. ,n:eż u ział maliśmy nasz stan posiadania, ale prze wad~illiśmy niedawno, skupiając się w J członkowie państwowej komisji ·on-szliśmy zdecydowanie do ataku. W nie- jednej siJnej · organizacji. trolnej, . % 

i -Niemiecka kampania o k 
Atak prasowy na Kłajpedę 

Ber I i n, 1. 6. W prasie berlińskieJ 
uwidocznia się pewna zmiana w takty­
ce wobec Czechosłowacji, pozostająca 
w związku z nastrojami mo::arstw za­
chodni-eh. Wyrazem zmiany tej fak­
tyki niemie.::kiej jest przede wszystkim 
wystąpienie „Essener 'National Ztg.", 
organu premiera Ooę,ri.nga. Pismo to 
J)'I"Opaguje wskazanie, że należy zwró­
cić uwagę na inne państwa, które za­
mieszkuje mniejszość niemiecka. Rząd 
powinien wykazać się nowymi sukc.e­
sami i dlattgo raczej należy podjąć 
kampanię o rewindykowanie kolonii 

I 
niemieckich. 

Jakby i:lustracją tych zamierz.eń nie-1 
miec.kich, które odkrywa „Essener Na­

I tivna! Ztg. ", je t aikc~a. podjęta przez 
żywioły niemieckie lllla Utwi.e. Chodzi 
o Kłajpedę, Ludność niemie-:~.t w Kłaj­
pedzie wysłąpiia do rządu kowieńskie­
go z szeregiem postulató .v, posiada­
jących za adnicze znac.zenie dl;i cha­
rakteru Kłajpedy. Niemcy żądają u-su­
nię:::ia z Kta_jped_v litew· kiej komendan­
tury wojskowej : po\il:::ji, prz_v,wócen;~ 
woiności prasy i :-tow;1rz) s.zt4i~da­
nia urzędom kłajpedzkim uprawnień 

tJStawodaw{'.zych, uniezależnienia _zkol 
nirctwa niemieckiego od jakichkolwiek 
wpływów litewskich, uznania paszpOł"­
tów, wydawanych przez nie.rn:eckie 
dyrektorium w Kłajpedzie, obov.,.;:.ązku 
używania języka niemieckiego w Kłaj­
pedzie iłd. 

Zbyte:zne jest wspominać, że przy­
jęc:e taki-eh postulatów faktycmie usu­
watoby z Kłajpedy wszelkie ~pływy, 
litewskie i byłoby pierwszym -tapem 
'"""rr:odzielnienia się Kłajpe<ly Gd. Lit­wy : przyłączenia jej do Rzeszy. 

---o-

Dalszy eiąg rozprawy o nadużyeia w 
W. dalszym ciągu rozpra,x-y, oskar­

żony Rychlewski, zeznaje, że k\votę 500 
zł wpłacił m woje konto jedynie ,,· 
tym celu, że konta innego nie było. 
Dopiero na zwró::oną mu uwagę przez 
p. r. fr. l';owakowskiego. jak i tez 
przez p. wiceburm. Sobkowiaka tę ksią 
że-czkę kaso\-x·ą przepisał na Radę Szkol 
ną. Pieniądze zaś mogły być podej­
mowane z niej za 1.ezwo!eniem p. fr. 
Nowako\,·skiego, prez. Ra.dy Szkoinej. 
Następnie przystąpiono do przesłu-

chania 17-tu ;wiadkó\\·, których za-

I 
niu, czemu świadek zap,rzecza, doda- i skitgo przeprow_dzd za:-r,~;:-i_ę::::e ks:ąg jąc, że osk. Rychlewski nie orien~ował oraz. s:aral si~ :e i.;-:,orzackować, -::o s;ę w księgowo.ś::i. Zdanitm świadk.-::. I byle po!2;::zone Ź wic-1~:.rr:( -~ud,ościa-, oskarżony mógł tylko prowadzić ks:ąż- 1 rr::, penie,;,;· ż cz,;:::o Drzv DO:,.Zcz~guł-ke do:::hodó\V i rozchodó\,-, bez eh;_ :~ych pozycjacr: brako~'aJo ";,~-::ć : J \ szych manipulacji buchalteryjnych, któ :.1. potw:erdza, że był w:e::;_-; :::~ae,s ~ re wymagają znajomoś.::i i kwa:lifibcji ;1om~e.-sza,.:e ,v pozycj eh. 

za~~z~::~~~~;,:ący zapytuje skarżone- ,\,.t~i;a ~~:J~k~e~\"~~k:-LlO~~~!t:., 1~:)= go, co stało się z kwirnmj, na co is:·1 ;Jedmva, ;we.:. Ratakzak Edm. _ ·:: odpowiada, że często dawał p:enią- no,;,;·ego o ::,p:-a,vy -.ie wno::o:, -~.k · :u: 

5 okazów fi,latelistyC?nych znaczek pocz­
,,j towy Mauritiusu (2 penny koloru nie­
r, bit:skiego) z r. · 1847 został sprzedany_ 
,.1, za 1350 f. st., t~ jest około 38.000 zł. 

Porwany przez pas 
transmis:yjny l 

przysiężono. 
Na ,x·~tępie zeznawał p. Wawrzyniak 

.Władysław, re\vizor ks;ęgowy, kióry 
wyjaśnił sprawę kwitów oraz sprawe,; 
ich numeracji. 

dze bez pokwitowania, a wp,lacanych em. :-e11cla:1t Stanisł. Chmara. ;\l:-:. • również sum na konto R Sz. nie za- BH.ige Franciszek~ stw:trd n że ry'e , • .:. znaczał, ponie\xlaż sądził, że one i tak ct,e z Ołó e· K 1r · · · b · znajdują się w ramach R Sz. plac~nt r::n :~ie~~{ -~s~-;~~(y. ·. ·. -~ -Obszerne zeznania złożyt śwdk rad- Krótkie : rze::7o\X·e byJy zen;.._: o • ca • Towakowski, lat 46. Na początku wiceburm. Sobkowiaka: któn 'JOt'..;-ic·:--$' B ia ł a. W młynach parowych firmy 
). Neuman i Ska w Białej Krakowskiej, 
/ ~darzył si,ę w ponied;,:iałek tragiczny 

wypadek przy pracy. z~1trudniony Wa­~I la Jan robotnik m1y1ia.n,ki, zam. \V 
t1uczkowicach, w tym młynie uległ wy­

"~ Padkowi tak, że prawa jego r,ęka zo­
"" stała porwana przez pas transmisyj-11y i zdruzgotana. Rannego przewie­

<-,0110 do szpitala pow. w Białej. 

~~· Fajga Zwibus 
i'' nieuleczalnie chora 

i\X!; ars z a w a. Wysłana z Polski do 
leprozorium w Estonii fajga Zwibus, 
Dodejrzana o chorobę trądu, została 
fOddana badaniu w specjalnym za­
.,l~dzie leczniczym. Okazało si,ę, że trąd 
Je1 jest nieuleczalny. 

lłitler w Berchtt-,gaden 
S' Ber I i 11, 1. 6. I'anclcr;, I Ii1ler uda rj1~. w najbliższych dniach do swej sie­
/1by letni,ej w Berchtesgaden. Wkrót~ 
~ po jego odjeździe udadzą się na 
c h

1 
<:rsalzberg równiei. pracownicy kan-

e arii Rzeszy. 

Na \Vniosek p. prze,x·odni::zącego s. 
o. Simińskiego przesłuchano ,v charak­
terze świadka p. sędziego śledczego 
Władysława Błażewskiego na okoli:z~ 
ność, czy w toku ś;edztwa były dwa 
rachunki Kujacz_vńskiego, czy też tyl­
ko jeden, co twierdzit osk. Rychlewski. 
Sw1aaeK p. s. Bazew ki osw1aa::zvt, 
że w toku śledztwa był tylko jeden ra­
chunek na 103 zł. 

Następnie świadek Jańczak lat 34, 
książkowy, zamieszka!\· w Poznaniu, 
zeznaje, że został wez,\·anr do upo­
rządkowania ksiąg, czego ·jednak nie 
n·ógt dokonać, ponieważ od szeregu 
lat, począwszy C?d r. 1931, nie zgadza­
ły się zestaw1ema dochodów z rozcho­
dami. Przytym zaznacza, iż były nie­
prawi<llo,x-o pro\\·adzone, brak kwitów 
i d'owodów na poszczególne _pozycje, 
m. 'in. podaje fakt, że suma 400 zł 
była trzy razy rozchodowana a dwa 
razy dochodowana. \Y/ takim stanie 
rzeczy wypośrodkO\\anie salda było 
niemożliwością. 
Następnie przew. tryb. sądowego za­

pytuje się świadka, cz:' oskarżony o­
rientował się w księgach ornz kontowa-

wyjaśnia sprawę 500 zł, które były dn, że osk. R_ych!tw.Sri:iemu -vi-roc:ł i-przeznaczone na kupno fortepianu. Po- , , . , nieważ fortepian był zapłacony, więc w3gi;;, ... żeby x:siąże:zi-::ę, na ~nórą es~ z powyższe1· kwoty 300 zt pożycz_vł R~•th ·ew:,.ki wpłacJł p;en:ędze. p:-zen.­:-a! z wla.sneao n.J.zw·sb : ui:worż ~ Alek. Rychlewskiej, która to suma mia- komo R. Sz., gdyż podobny ,·, n rz·-...-ła zostać odliczona z poborów rendan- czy nie był zgodny z ,
1
Jrz.ep.&.:.'I71'. ta, osk Rychlewskiego, spłacaną w miesięcznych ratach. Na z.apyfame prze Po zeznaniach żurkiewiczówny Ale' -wodniczącego u.y te 300 zt miały się sa nd ry, em. kier. szk. żeńs;;:., N'Óznia :i . t11ieścić w 360 zł, zaznaczonych w księ- Jana przewodn. kom. rev:<zvji1tj R_ S. dze kasowej, świadek przypuszcza, że złożył zernanie prof. Weńdzki, d ,. tak, a dla czeao kwoty te: 300 zf j gimn. Kup;eckiego. który oświadcza: żt 

f 
360 zł zostały 'Zvpisane do r<?zd10~ów osk. Rychlewski zwrócił się do nie;".>, o tym nic nie wie. Następme wyJaś- .i.żeby pomógt mu w uporządkcwa .: 1 nia, że druga kwota 500 zł prze_znaczo- ksitgi_ kasowej. Od_v świadek zapo.,-1M na fortepian została po~Jęta na nai się z ogólnym stanem, p-ow:edz·_ ł dożvwianie dzieci, na co cytuie odpo- oskarżonemu, że bez kwitów i dow_ wieĆlnią uchwałę Rady Szkolnej._ Pod dów nie można uporządkować wym,c-koniec zaznacza, że wydał ostatmo za- nione księgi. rządzenie, ażeby osk Rychlewski każ- ś,vi.adek Sobiech Michał i Ciorom-dego czasu posiadaną gotówkę odpro- ski Bronisła, żadnych nowości rzecz-;-wadzał do jego biura a to w tym wych nie wnoszą. Po zeznaniu Alek-celu, ażeby uniknąć strat ponieważ by- sandry Rychiewskiei, żony os.·2rżu:::e-lo kilka włamaó do kancelarii szkol- go sąd przerwał dalszy ciąg pr-ze:wJ--nej, a nawet zostało skradzione 200 dn sądo,;i:'eao· do sobo,y. 

zł i poniszczono dokumenty i lewity. 
,\Y/. dalszym ciągu zeznaje p9wtórnie 

rewizor p. Wawrzyniak1 ldóry oświad­
cza, że na polecenie p. hurm. Kowal-
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Pn zamachu na Knnn, ,,alca· 1 ~rti!.d~~ s~~o!i!?ub~=i~k:0-- \.I · \I \il W rąbce pow. Biała zdarzył si,ę tragiczny; 

.,,. , j ,. · · · I wypadek_, kt?remy uległ Aleksander Zu 

' ;W ~~~ dle~_ .. :~:~esz~o~a1:1y Jarosław :ea~a_n_o~ski? . I ~~~e~:~i:~a~\~r~o~ouz;z~~-s~~~~~= 
, ars z a"' a.. e ug ::ton_i~::,1en, z mm .. P:eracb,ego władze czechosło- , 'Ye .Wiednm 1, Jak dochodz~me usta- ne pogotowie ratunkowe z "Biate· rze-

Rotterdamu za~rzyman_1,, csobm~, .kto-~y w~ckle wy<laLr; Ja:osła':"·a Baranow- hło., do Rotterdamu przyJ.ec.ał samo- wiozło ranneao do sz ;tafa 0 ;,fech ... 
przybył do Kono\,:·a!ca bezposredn:o sk1ego z Pragi. Ostatmo przebywał lotem właśnie z .Wiednia. 

0 
p, p 

po wypadku i aresztow·any został w ------·---- nego. 
hotelu, nazyw·a się Jaros!a·,;c Baranow- D~lfi11n•~nP~'IIJ 
;~da!-a~1i. Władysław, jak uprzednio Katastrofalna powódź IIUUIUpl u:,1 U, 

Pochodzi on z i\Ialopolski \·cschod­
niej i jest rodzonym bratem Romana 
Baranowskiego skazanego \1· swoim 
czasie na 10 lat c:ężkiego więzienia 
w prncesie samborskim o zabójstwo 
Hołów·ki. Roman BaranO\vski był za­
stępcą „prow:dnika" U. O. N. w "1\falo­
rpo:lsce, a jednocześnie był na usługach 
po!i,:Ji Zmarł \1· kilka lat po skaza­
niu go w więzieniu. Ś\viętokrzyskim, 

PROGRAM OGóLNOPOLSKI 

iil.Chorowawszy na p!uca. 
Jarosl;:tw Baranowski uciekł z Pol­

'Ski do Czechosło,,·acji. Po zabójstwie 

~·- 2111 
Kościół ewangelicki 

uległ Hitlerowi 
B er I i n. Władze Kościoła ewange-

1ickiego w Badenie, Bawarii i Wirtem­
bergii, ,v·pro\·rndzily ostat~io w ~y­
de nO\'cą formułę ślubowarna dla du­
chownych, obejmujących swe obowią­
;zki. formuła ta brzmi: 

,,Przyrzekam być wiernym i posłu­
sznvm wodzowi Rzeszy i narodu ni~­
rnie.ckiego - Adolfowi f1itle~owi, pr~e~ 
strzegać pra\v, oraz s~mie_nme spełrna~ 
swe urzedowe obowiązki - tak m1 
dopomóż. Bóg". 

W ten sposób w całych niemal Niem 
czech wprowadzone już zostało ślubo­
wanie na wierność Hitlerowi, co jes.t 
równoznaczne z formalnym podporząd 
kowaniem eię Kościoła ewangelickiego 
ldemwnid~u partii narodowo-socjali­
stycznej w Rzeszy. 

Cholera grasuje 
w Szanghaju 

Sza n glia j. Epidemia cholerr w tu­
fejszej koncesji międzynarodowej wzma 
t;a się z -dniem każdym. . 

Japoń:">ki konsul ~ener~lny zaw1a~ 
'domil z tego powoau dnekana tutej­
szego korpusu konsu,la~nego,, że wstęp 
do zajętych przez_ Japonczy½?w 9~s,za: 
rów miasta będzie dia Chmczykow 1 

obywateli zagranicznych dozwo_Ioi:y 
§edynie w wypa?k~ ,przed~tawiema­
świadecnva szczepienia przeciw cho­
lerze. 

Podwójne ŻJcie --------------Cui/berta BJe 
'Powieść na tł• omaryłrzńskim 

liiE:'::===========11 54 Ił========== 
(Ciąg dalszy) 

U,s.penard zbliżył się do przyjaciela 
ujął go mocno 7~1. rękę. 
- Tak, fizycznie, - rzekł z. gory­

czą, - może5z się z nią równać. Dzię­
kuj Bogu, że nie jesteś tak jak ja u­
pośledzony. Lecz_ co do s_erca, co d? 
11sposobienia, W1ktorz_e me ufam c_i! 
Kocham cię, lecz pomrrno tego wątpię 
o tobie. Czy ty zdobyłeś serce tej 
dziewczyny, ·aby je uszczęśliw·ić, czy 
aby je rozedrzeć? .W, tym razie wolał­
bym cię zabił! 

• Shirlaw spojrzał z podzi,wieniem na 
małeao aarbusa. 
, -

0 

Al;ż na Bo,g.a, stary przyjacielu; 
•iesz przecież, że nie jestem ani u­
'°odzicielem kobiet, ·-ani awanturnikiem. 

- To być może, ale jesteś lekko­
myślnym i· słabym Wi•ktorze i brak ci 
stałości. 
1 - Masz może słuszność - odparł 
6hir1a 1v zarumieniany. Sądzisz mnie su 
r.owo, lecz to nic ni~ szkodzi, przy-

· _» Czechosłowacji 
Pr ag 1, 30 . .5. (PAT.) 'Xi,l'f;al.<1 l1lc- wezllra1a, chch się zawalił', a nieszczęśli-

,,-a, jak<1 spad!:i w okJlicach · \'\·si Hartma- wa kohicl:1 11toni;la. Belo·nowy most pod 
now (półn:icne Czechy) zatnpila i Lni~z- L1 wsif[. wody znbsly całkowicie. BelD-
czyla cc1łk0wicle '1 dc,rny, 20 silnie mzko- ,lO\\"J. szos,1 rańslwowa, prowadząca <lo Sa-
dziła, a 7 domów gmzi z.'.l\valcrii,em ,;kui- now z)slal(,_ zniszcz-on:, na przestrzeni 4 
kiem podmycia fundamentów. Jedrl'.l z mie-1 km. {'pra,yy 11::t ok,olicznyci1 pol'.lch sloją 
szkanek wsi, 60-le. tnia Ann ci Pelzold chr.··o- p,A \\'Olhi i należy uważać je· za slraoone. 
niąc się przed po tokarni ,..-ody,· schronił n Szkol1y olJliczajrt .na 1.l mil n. koron. 
się na dachu, 'l gdy po pół godzinie wod-a , · 

Rada Naczelna Stronnictwa Pracy 
Warszaw·a .. W Warszaw'e odbyło 

się dnia 29 bm. pienvsze posiedzenie · 
pefnej Rady Nac-ze!:r1ej Stronnictwa Pra 
cy, wybranej na kongresie założyciel­
skim stronnidwa \\' ubiegłym ro~u. 
Po nabożeństwie w kościele św. Krzy-1 
ża gen. Józef Haller ohvorzyl obrady 
Rady. 

Rada Naczelna Stronnictwa Pracy 

uchwaliła rezolucję w sprawie żydow­
skieL w której stwierdza konieczność 
usunięcia elementu :5:yclowskiego z ży­
cia Poiski drogą masowej emigracji 
żydów. Rezolucja odrzuca ras-izm, u­
znając za pełnoprawnych członków 
narodu ,,,Polaków żydowskiego pocho­
dzenia, którzy dowiedli przywiązania 
do naszej Ojczyzny". ( ! ?) 

Krwawa masakra na· zabawie 
Or u dz i ą cl z. Miniornej niedzieli od- scy uczestnicy zabawy rozpierzchli si,ę 

bywała si,ę w scrlce parafialnej w Ła- a na sali pozostał ks. dziekan Karczyń­
sinie zabawa fatowa Katolickich Stow. ski, protektor organizacyj katolickich 
Kobiet i Mężów, która od początku urządzających zabmv.ę. 
przez kiilka godzin· mijała w ~poko- Bestialscy awanturni,cy rzucili się 
ju i w bardzo mi,łym nastroju. W pew- na ks. dziekana i zadali mu 4 ci,ężkie 
nej chwili wtargnęli .na s,alę znani na rany. Wezwana poiliicja z wi,elkim tru­
bruku łasińsbm awa'l1turnrcy bracia dem doprowadziła awanforni,ków do 
Mako'\vscy i bez przyczyny· wsz~z,ęli komisariatu, bowiem także poli-cji sta­
awanturę z uczestnikami zabawy. Na I _wili opór i grozili no;:ami. Osadzono 
sali powstał popłoch, który osiągnął ich w areszci,e do dyspozycji prnkura­
swój _punkt ku1minacyjny, gdy awan-1 tora. Ks. dziekan ,K_arczyński. znajduje 
turnicy z .nożami w r!ęku poczęli kluć si~ pod opieką lekarza. życiu jego nie­
kto im tylko· si,ę nawinął. Prawie wszy· be71pieczeństwo nie zagr,aża. 

H.20 Muzyka. 7,00 Dzie,rnik poranny. 
7,1J l\Iuzylm poramn. 8,00 Audycja ·dla 
szkól. 11,15 Audycja dla szkól: ,,Sobieski 
pod Wiedniem". 11,-!0 Kaprys hiszpuńsl..-i. 
(plyly). 12,03 Audycja południowa. 15,15 
.,Ksic:życ - smulny brał". 15,30 Rozmo­
\\-a z chorymi. 15,-15 Wiadon1ości gosj'.liO­
darcze. 16,00 „Z czasów Szekspir'.!.". 16,45 
,.Jak urzQdzić letnisko". 17,00 Muzyka ta­
neczna. 18,00 Rzeczy ćieka,ye z techniki i 
przyrody. 18.10 K•oncert s:,Jislów. 18,45 Kro­
ni],:a lilcrack'a. 19,00 Recital skrLvp-oowv. 
rn,20 Pogad:mka aklualna. 19,30 ,,Ka swoj­
ską nule:" - koncerl rozrywfoo,Yy. 20,45 
Dziennik wieczorny. 20,55 P,ogacl,mka aklu­
alna. 21,10 Audycja dla wsi. 21,20 .. Berio i 
lira" - audycjci muzyczna. 21,50,, \Yiado­
mości sportowe. 22.00 „Pic:ć wicków daw­
nej muzyki". 23,00 'Oslalnie wif1domości 
dziennika: wiecz,rin1crr,o 

LOKALNE AUDYCJE POZNAŃSKJE 
8,10 l-i.on'cerl por,urny. 8,;J.'5 Pog-awędka 

dla pHl. clrrn111. 11,-10 Z muLyki symfonicz­
nej. 14.1.i Pr/.eglqd giełdowy. 1 {,2:s Piosenki 
i \Yi(ff\V5zyki, dla dzieci.. 1-1,50 i:IIuzyk'.l dla 
dLicci. 13,i0 \Yiadmności J;ieżące. li,00 Pie­
imi polskie 17,'.l,i Z mu,.yh operowej. 21,00-
Skrzynka rolnicza. 22.00 Wiadomości spor1 
towc lokalne. 22,03 Echa z różnych stron 
śwfat'l. 

Józef NITSCHE - junior 
Leszno - ulica M. J. Piłsudskiego 11. 

Najtańne źródło zak11p-. 
rowerow - wirówek 
"We1tfalia''. motoeyldl 
rowerowych S. N. U 
wolne <>d podatku i pra­
wa jazdy 3 PS. • :bo,:aty 

dzia!_ części rowerowych i OlłOD, ..... 
Ładowanie akumulatorów 

Groźny · bandyta w rekach policji . 
,Wł o cła wek. Przechodzący wie­

czorem ,przez ul. Kamkowskhego we 
Włocławku agencji poLcji śledczej, na­
tknęli s;ę na poszukiwanego od dawna 
b_andytę w!odmvskiego, grasującego i 
\1· innych miastach Polski, Zygmunta 

jaźń powi111na być szczera i otwa_rta. 
Marie uko.chałem szczerz,e i chcę Ją u­
szczę§li,vić, chcę jej całą mą przysz­
łość poświęcić i będę ją do, ostatnie­
go tchnienia mego uwi,e<libial. 

Jeśli to jest twoj,em mocnym po-­
stanowieniem, to ni,ech cię Bóg błogo­
sławi WI,kto,rze - rzekł Li.spenard i 
i wy.szedł z pokoju. 

I Shirla\X- zapalił cygaro i rnmyślony 
wypuszczał z niego g_ęste kłęby dymu. 
Wkrótce rozległy się w oddaleni·u cu­
dne, czarowne dźwię-k;i, fortepianu, to 
wznoszące się łagodnie, to spadające 
niby stracOina nadzieja ku ziemi. Shir­
law zr;ozum1ał dobrze te dźwięczące 
mei-odie, w:·edział, że wywoływały je 
jakieś niezwykłe wZ'rnszeni,a biednego 
przyjaciela. 

Zbltżył się do drzwi, którymi w_y-

1 

szedł Lispenard i w5z,edł do pokoJU, 
w którym Li:spenard przy mag:1:::21nym 
świefle w;,sz_ąoej u _su_fit~t lampy roz­
wodzhł czarO\vne clzw;ę-k1. Schy:lon_y z 
boleścią w twarzy ponad fortepi,anem, 1 

nie zauważvł wca'l,e wchodzącego WDk­
tora i· podniósł dopiero głowę, gdy 
ten za woła!: 

- Ależ stary przyjaci,elu, tai praw~ 
dziwy koncert dla umarłych! 

Lispenard drgnął. 
-- Bo też często wm:,erają w nas 

w;:;zystki.e n:-idz:ej,e. i wszystkie idea­
ły! -. rzeki sm11tn1,e. - Lecz chodź 

Woźniaka. 
· Woźniak spostrzegłszy_ policjantów, 

począł do ni-eh strzelać. z rewolweru, 
cofając si,ę je-dnocześni,e ku zabudowa­
niom. Zasyp.ani formalnie kulami po­
licjanci otworzyli na Woźniaka ogień 

tu, czy masz mi, jeszcze co, do po­
\'<'1.edz,enia. 

- Z tyim s,amo,iubsb:,em młodości, 
które tylko własne rozkosze i cierpie­
nia uwzględnia - odpowiedział Shir­
law, - pow4edzi,aJ,em ó już Lispenar­
dzie, ż,e mo~,e widoki n,a przyszłość 
wca:le świietne nie są i będę jeszcze 
długo ,czekać mus,i1aJ n,a zaślub:ie.nie 
Marii; w każdym razie będzi,e tego i 
jej ojdiec wyma,_giał ode mnie. Ah ! dro­
gi przyjacielu! - dodał oglądając się 
po wspani1al.e urządzonym saloni,e -
po raz pierwszy w życiu czuję, że za­
zdroszczę ci twego bogactwa. 

Us.penard spojrzał bystro na młod,e­
go przyj,aci.el:a, który w pełni życia i 
urody stał prz,ed nim. 

-- Sam ni,e wi,esz, 00 mówisz, Wik­
tocz,e - rz,ekł łagodni,e. Mnie nie po­
trzebujesz zazdrościć ni,czego ! Więc slu 
chaj !· Niech ta dziewczyna nie czeka 
na swoje szczęści,e. Ty jesteś moim 
spadkobiercą, to d ju:5: pr7,ed kiuku 
mi,esiącami oświadczyłem. Po mojej 
śmierci wszystko tu do ciebie nale­
żeć będzi,e. Pozostaw mnie załatwienie 
wszelki-eh kwestyj pienic;żnych pomię­
dzy ojcem panny Bye a tobą. Bądź 
pewnym, że żadne materialne sprawy 
nie zagrodzą wam drogi do szczęścia. 

Jakiś \'<ryra1. wzniosłej widkoduszno­
ści jaśniał przy tych słowach na bla­
dej twrarzy małego g:irbusb. 

Shirl:nx, wybąknął W7Tl!S7.011Y: 

z dwu stron. Jedna z kul trafiła ban◄ 
dytę w żołądek. 

Mimo poważnej rany, :Woźniak zdo­
łał przebi-ec jeszcze na ul. Wieniecką, 
gdzie go zna!,eziano i odstawiono do 
szpitala św. Antoniego. 

~ Ja hiam być twoim spadkobier­
cą! Przecież i ty ożenisz się kiedyś i 
będziesz miał własnych potornkó,w! 

Oblicze Lispenarda zachmurzyło się_ 
Nigdy to nie nastąpi! - rzekł 

stanowczo. - Nie troszcz się o two­
ją przyszłość Wi.ktorz.e. Bądź szczęś­
liwy! O ile to będzie w mej mocy bę­
dę s,ię stara! t)Vó1 związek z panną 
Bye przyspieszyć. 

Shirlaw uścisnął serdecznie rękę przy. 
jaciela. 

- Na Boga, Lisf:),enardzie, jesteś naj 
lepszym, najszlachetniejszym człowie­
kiem w świecie! - zawołał ze łzą w 
oku. 

TRAGEDIA GARBUSKA 
Maria doni,osla ojcu w długiem liście 

o swyeh zaręc1.ynach z pięknym kapi­
tanem. Przytem wyraziła mu swoje o­
bawy, że .~try_j filip będ1.ie się temu 
małże11stwu opierał, i w ko11cu prosiła 
go usi 1lnie o pozwolenie na ogłoszenie 
jej zaręczyn. 

Ponieważ ws1.ystkie listy wysyłane. z: 
R,ookwood p,r1.echodziły przez ręce fi­
lipa Bye, a oaia nie dowie-rzata stry­
jowi, po,stanow:,ła oddać ten list oso-­
biście na pocztę. 

Malwia1a Lorftus czytała właśnie gło­
śno ci-otce Eleonorze, więc, Maria nie 
chcąc jej przeszkad1.ać, pobiegła sama 
prze7. ogród i otwierała już furtkę wio­
dącą 11;1 drogę żwirową, gcl_y usłysza­
ła zbliżJjącc sic; kroki poza sobą. _ ; 
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,v1 wiernć swą wściekłość na martwym obrazie, któ­ry jest przytem wielkiem dziełem sztuki? 
Sydonia zaśmiała się ironicznie. 
- ·I-Iaha - wielkie dzieio sztuki. Jeżeli h, ój 1ian kuzynek wogóle miał ochotę m,·iecznić hx·,t żo!lę w religijnym obrazie, to mógł wybrać i1my temat, 11aprqkład Chrystus i wiarołomczyni! 
Janusz przestraszył się Sydonii. Dopiero przed cl1wil<Y podziwiał jej pięlmość. 
Teraz jednak, wykrzywione gnie,x·em jej r) sy zdały mu się zupełnie brzydkie. 
011a jednak nie zważała na to. 
- Ta kobieta jest naszą zmorą - rzekła wzbu­rzo11a. - Ona się fr1gJe wciska między nas! .7.a­lcclwie zdaje nam się, żeśmy się od niej 1rnol~ nili, ona jest znowu między nami, Zllowu się za­krada! 

J\Ic ona się myli! Ja jej tutaj nie ścierpię! Ja­nuszu, weź mi ten obraz z przed oczu, jeżeli nie cliccs11 bym go zniszczyła! 
Czy może sądzisz, że go pozwolę zawie;;ić w salonie, lub w naszej sypialni? Iiahaha! 
Jam1s1. pobladł jeszcze bardziej. 
- Nie, Sydonie. 

Ocz\' jej zapłonęły na nowo. 
- Oba,,:1ialarn s:ę tego. Odeśh:my go n~i) ch-1111ast iwu1111 kuzynowi. 
Ja11usz przestraszył się. Myśl o tym, że mógłby sic; rozstać: z tym obrazem, była dla niego nie­znośna. 

- To nfe wypada - to byłoby obC'Jg-ą dla Je:­rzcgo, a oshtccznie on nie miał zlej woli. 
moż m I równ'cż \vyj· ~n·ć całej icj p,a-yn. L\ zvł 1 sr b'e ,) >wiem, żeby zupełnie nikomu • i(' '\ .;pom n 1; o osobie pokojówki Klary. 
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-- 5or 
Sydonia z11.grJzla wargi. Janu,z móvił pra dę lie chciała ona, by h.iokolwiek dm,·iedLial się o holiaterskiem pośwrięceniu jej r_y,valki. 
Przez kii!ka sekund nic się nie odzy\\ ala. 
1\\'lrcszcie podb)egla do drz,·d zadzvi·oniła. 
Gaptysta wszedł do pokoju. 
j:111usz poczuł silniej ze bicie sl'H"L Co :) da­nia ~amierza uczynić? 

-- Baptysto, - z,uócila -,ję do ,i · · ące. o, -\\ eźcic stąd ten obra?.! 
Nie podoba nam się :'-fa górze, obok pok•J1ów­sh1ż,Fych znajduje się m::da kom 'rk1., \\ l,tóreJ IH 'L­, cltow,y,vane s:i, rozmaite rupiecie. 
Gdy my hędziern1 · w ko :ciele, unie;,ie tan; ~en obraz! ·Na razie, dopóki inaczt.j 11ie z, Jec..5 Jujcrr.r, !liech tam po7•ostanie! 
Służący zrobił zdziwione oczy. 
Nie mógł pofoć, jak taki \Vspanial.) 0br JZ ir o­:i:c się ni,epodobać i jak można go \\'} rzucać do lwmory z rupieciami. 
Nie okazał jednak 7dzh·denia ;)O sobie, lecz skłoniwszy się sztywno, wyszedł .. 
Janus;, odetchnął z ulgą. 

Obawiał si<;'., że s, donia każe Lupcłnie ~ ·} rzu-cić obraz. · • 
Czy p,o,x1ini_enby pro testo, ać prze i,\ l o temu? \'Vicdzbl tylko Jed110, że na,vct chociażby się miał ll"muic'.: m n:-ijwi\kszc oburzenie Sydonii, byłby to uczynił. 

Ale i tak los obr·vu b_\ I był bL1rdLo ·n uh_) ! 
Janusz pucz dłuższą jeszcze chw'lę. po opusz­ueniu niebieskiego salonu miał w oczach' spojrzenie clobrotliwcj 1\1ad01;n.,:, zdawał s·ę wioziLc'.: jej Jago­dny, zagadkowy us1111ech. 

Syclonia miała słusL11o~ć, - ona wracała, usta-
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wicznie wracała, jakby los chciał mu dowodnie po­

kazać, co w niej posiadał i co utracił. 

Z ro,dargnieniem przyjmował życzenia gości. 

W-:=.zyscy podziwiali piękność narzeczonej, któ­

ra dla każdego miab mity uśmiecli i uprzejme slo­

'OC10. ie było zapewne żadnego mężczyzny pośród 

zł',, omadzon ych, któryby mu nie zazdrościł posiada­

nia tej \Vspaniatej k!obiefy. 

On jedoak szedł obok niej zimny i obojętny. 

I podC1as gdy 11sta jego uśmiechały się z pr0'"' 

musem i wymawiały puste słowa, o których serce 

nic nie wicdziat•o, prz,ecl oczyma jego unosił się 

ciągle obraz Madonny wśród róż. 

ROZDZIAŁ XXXVIII. 

W ciężkiej potrzebie. 

~ndrzej postano\, :1 nic nie wsporniuać Oldze 

o rneuclaniu się jeo-o misji u Janusza. 

Byłby to zbyt ciężki ci.os dla prześladowanej 

nieszC1ęśc:em kob:ety. 

Zwierzył s:ę tylko pani Ropskiej. Była ona 11ic­

mniej rozgoryczona od niego i ni,emniej oburzonn 

na :wślepieni,e Janusza. 
Olga zaś nie przeczuwała niczego. 

PIOzornie zdawało się, że się pogodzifa ze swym 

!,oscm, przynajmniej ani jedno słowo skargi nie wy­

szl,o z jej ust. 

Mizerniała jednak coraz więcej'. 

P.oliczki jej zapadły się i traciły ru111ie11.cc, spoj­

rzenie o:::zu, które dawniej umiały się tak słodko 

uśmic~hać, stawało się ponure. 
Cierpiała nie\-..;·vrnpwnie, jakkolwiek tego nic oka­

zywała. Nie myślała o ni-czem innym, tylko o Ja ... 
nuszu i dzieciach. 

Bard:oo często zdawało jej się, że wszystko, co 

przeżyła Iest ponurym snem, nie mogła poj_ąć, że, 
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_:y1tut1usiu! Mamusiu! - I'l'tls~a: kochana tlld• 

musiał 
Podbiegły do obrazu, by mu się lepiej z bliska 

przypatrzeć. 
Ale Syd011ia odsu11ęła je szorstko. 1\Vidać było 

ie z trudem panufe nad sobą, by wobec bony za­

chować: spokój. 
- Cóż to za głupie gadanie! - syknęła! 

- Cóż wam Ślę znowu wydaje? 

I(to panią upoważnił - zwróciła się surowo 

do bony - prqprowadzić tutaj dzieci? 

Proszę iść z dziećmi c.lo salonu i oznajmić go­

sc1om1 że za chwilę ta111 przybędziemy. 

Dzieci rzuciły trwożnym, niepewnym wzrokiem 

na ojca il wysunęły się z pokoju razem z boną. 

Ale Staś, który podobuie jak i jego siostrzyczka 

nic mógł oderwać wzroku od obrazu, odwrócił sic,; 

}eszczc raz na progu. 
- To i tak jest nasza mamusia! upierał się 

prą swojem i tupał nóżką, dopóki bona nie za­

brała go gwałtem razem z Zosią. 

Janusz stał nieporuszony i zagryzł wargi. 

Dusił go gniew. Byłby chciał porwać w ra­

mi-ona dzieci, ucałować je i uklęknąć z niemi przed 

obrazem ich matki. - -
Zapragnął, by ta męcząca dła niego scena raz: 

s:ę j1iż skoóczyła. 
Zaledwie s:e. drzwi zamkl~c;łv. za d{iećmi, gdy z 

ust Sydonii wydarł się okrzyk wściekłości. , . 

Janusz przyskoczył w samą porę, by jej \yyr­

wać z ręki srebrny, nóż, który chciała rzucić n.1 

obraz. 
Sydonio - rzekł z wyrzutem - co chciałaś 

uczynić? 
Nic pozna.IG cię zupełnie. Czy. to godne. ciebie; 
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antka dnia 
9:'łM ~ Dziś 

3 
- t Klotyldy, Cecyliusza 

~wca 

\Ysr.hód s!ońca g. 3.21 
za.chód t~o!lca g. 19,-17 

\Yschód ksii;ż. g. !J,39 

Zachód ksit:ż. g. 23,40 

~\\'ar lek, cl ni :1 2 G /.:l)dz. 7 r:rno: T L'ffi­
tratura powielrr,'.l plus 19,6. wiatr po­
.,uniowo-wsch. 1 111s.. pogodnie. Hh::t. 
-lśnienie almosferyczne 7.:i2.8. wilgot­
ść 72 pr,oc. \Y ul>ieglcj dobie iem-
talur::i. 111jwyższa plus 23.2. najniż-
a plus 12,7. Op:1du O mm. 

SZNO 
Pu)'P•l)mn:.enie. A czy p.1mic:l.1~1., 
)' Br'.lcie, lrnch-:m::i. Sioslro, oo nnm 
nitna pierwszy pi,!lek mie;;i4 ('.'l? -
i kapla11ską!" Z'.l !l'1SZ_Ych kapl:lnów 
Ofbrow'.lć w tym d11iu msze: Ś\Y., 

• i~ św., nndJihYy. pnco. 11m :i.rl,\·ie­
<hhrc U('lYnki. 
So1falkja P.anien. \Y II świc!o, clnw 
·ll'ett o godz. 4,30 -odhc:dzie .sic: na­
l\\,o s.od. w kn]llic~· SS. Srrafill'k. 

_:01 zebranie ple,1at11c n:1 sali Domu 
· kicg0. -

Państwowe ż. Gimnaijum Ki·awi2~-
1kola Prz_pp-os,ohicnia w (;osp,odar­
~l)dtinnym i Szlrnla Przysp,osobicni:i. 
~cko-Bicliźniarskicl2::> w Lesznie. ul. 
·sidego 2 (nowy 'gmach 1 przyjmuje 
l!Q nok szkol,iy Hl38-3\J do dnia 20 

·a br. Celem clrJpus:>:czl·nia thl egz,1-
IVst<:pnego Dyrekcja wymienionych 
•Zkól mu,;i by<'.' w poshdanrn pad'.1.­
_flrzyji:cie. do którrgo 11;1lcży dolą­
_''Viadcctwo ur0dzc;ii,l, szc:(cpirn"ia o­
'1latnie szkolne, własnorc:~:znic przez 
Uatk<: mpisany życiorys i (w razie 
:i w nau('C; świadcclwo rnoraln,o­
illlycL1lki h~·dą zd,rn;'.l.ly egzamin 

_Y z .i• polskiego, gc-ografii, przyro-
1 rachllnków. Do Cirnn:1zjurn kra-
1R'l mogą si<: zglasz'.lć kundydalki 
'.11iezcniu szkoły p-ow.,1.rdrncj przy­
te;i drugiego shpnia Ol'[~'lnizae~•_inego 
\t; w wieku od 13-17 lal. Te s9.me 
1 \\ieku obowiązują ·kandydatki do 
, Pl'zysp-os•ohienia krawiecko hicliź­
e.go_ D-o szkoły gospod.'lrcze_j r1•7.yj-
11Q kandydalki w wieku od· lal Vi 
_tgzamit; \Ystc:pny do szlwly pniy­
'.1ellia Kraw.-bic'.l'- i cl-0 szkoły go~po-
1 tozpocznie si6 27-. G. br. - do gim-

_kraw. 23. (l. o godz. 8. Zgłoszeni'! 
UJ_e i inforn,acyj udziela sekrel11.rial 
~te od. godz. 10 do 13. Dyrekcja. 
łow św. Zyty. Zbiórka w czwru:­
btn_ o ~odz. 8,30 wiccz. w sehro-
Pt1.y ul. Zielonej 13,, Zarząd. 
~w. Rezerwistów lfolo Leszno. Ze­
. kPleuarnc Koh ,Hlbc;dzie si<: w 
;-, unia 2 bm. o godz. 20 w świe­
. \\'., żwirki i Wignry 21. 
llor/linn KoleJowa. 3 bm. g. 17 ze-
1ekcji pat'i w świellic,,· KP\\'. 

endarzyk zebrań 
/ G. :,Sokół" ochl#.lal )lilkarski, 2. 
,R1 ą(lanlrn i 11slawa drużyn a g. 20 
Jlli. 

~\\•, lnnalitlów Woj. R. 11. Kolo 
·jeZeb1·anie m1e~-2. G. g. 20 w lokalu 

l11czaka, ul. Szkolna. 
ii law. P.r,ac,owników Umysł, Han• 
~r~e111yslu ,od'dz!al Les:mo. Zebra-

1 'l_}:ne. w czw:1rlek 2 lJm. g. 8,30 w 
l l\k1m. 

~~esll'zyi1ski Klub l\1o~o1·)'klowy. \\' 
l 2- 6. g. 20,30 zebr:rnie plenarne w 
ti~bceność w,zyslkich obowiązkowa 
,,/1ia Czeladzi Stolarskiej Ch. Z. Z. 
'IV ~ 11i:i 2 1>111. o godz. 20 w loJ,alu ~li lll, ul. 1,omeóskieg-0. 3:l. 
!lu eUthiński". Dziś o g. 20 ll'kejR 

bworcowym. Próba baletu i so-

~. S P · '' ·1 l u ')O 'IO ze •,~ • ,: >l!-!,1111 . )]ll. c,· - 1, • -

,1-t11hnku w lok:ilu p:id rilarami. 
1 ti ~01li11". l)1.iś w czwarlek lckcjll 
11/ti.ł n1:c-sz. w ~zkol<' powsz. przy 

'ft'\%ig:1. 

~ Do I. Komunii św. 
■ Ub k gotowe w cenach ran a zł 24,00, 17,50 i 12,00. 

Bostony ::a:brta!i~ j:~m~d·:;~~;o 
Na sukienki ;r:t~: .. t;.,dz~ 

łatwe do prania 

A. Dzikowski 
Leszno - <fl,;nek. 6. .. 

kj KS:\J. ż. 2 bm. p.,l 1,.-:i.l,)źei1:;l"ic 
zbiórka zastępu 7-go. 

:\'.\. EKR.\.XIE ·w LHZ~IE 
,Jirnb:na lrładiuoll-" - • -;;i_:) .. Pal:i;:,e" 

~Li.rlcna Dil'lrich , · roli gl{w:1ej -
slwarzn w filmie pod tym 1:,Lulc-m p:er­
wswrzc:cJq;1 kreaeji: .. \k•·j.1 br'.lzu r >.~gry­
''- ,l ,il: w Rosji w cz:i. ie w J_i:1~· ś,Yi 1i.i­
W(!j ura? rewolucji bohznyic-ki.!j. I'neży­
ei!l ltr:11Ji:1y \Y!'.ldii1ow. rzu~·•J•1cj na f;1le 
czcrwr;:wj r ew.,lu('ji i jej r >rn.l:1', ·11;!.>-

sny z kc rnisurzem IJ >l zew:cki 11. ii. J2ie,1-
nil:ar?e111 an~idskim - \Y',lrz,1sui:! widza 
u,1 ih:!ii. Pra,yd:i · 1ic:,li'.llskiej re,Yolucji, 
w!llka l;i:llyeh z czenrnnymi. 0hyda rze­
czywisto;ci Lisyj ·kic.i - 1 ld.1 ie :"t ,1:t ta­
śmie ,v sposób sugestywny. 

"\[;1rle!1:t Dielrirh jest ,,- filmie peł­
na u:·0ku, ,l S\Yoją grą osi<'.!!'.l. szczyty arty-
zmu. -

l\lO chce podzi,dat dziel0 wielkiej 
miary. nied1 spieszy do .. P:1hcnweg0". 

Ze sportu 

70-lecie urod~in sen. A. Żakowsk· ego 
\\' piąkk. dnia 3. czerwca br p. sen. 

Aato,1.i. żakowski, jeJe11 z najshrszych oby­
waleii Le~rna, obchodzi 70-lecie urodlin. 

Urodzony 3. G. 1868 r. w Krzywiniu, 
pow, kościai'1ski, jako młody cz:owiek u­
daje sic: do Drezna, gdzie ollbywu prak­
tyl,C: kupiecką. 

polsKie i umożliwia im dzi(;'.ki swej .opie~ 
egzystencję. 

"- przełomowym czasie w r. mrn w­
:slajs areszt-owany przez :\'iernców i 0s.~­
dzony w ·obozie jeńców w Zeganiu. Po 
przejęciu Le,;zna przez władze p.11.skie .zo­
staje w r. l!l22 komisarycznym burmi­
strzem miafla. :\'a tym stanowisku oddał 
miasLu duże usługi. \Y r. 1923 o!Jejmuje 
stanowisko dyrekbc>ra Bnku dla Handlu 
i Przemysłu. 

\Y d'.ll3zym ciqgu je~l p. ż,1kow.ski 
p".zcz 12 lal r:i.ueą mhsl'ł. a n zasluii 
pobŻ'Jne ok.;lo jego r0r.woju - .:ilrzymi.lje 
17 stycznia H!30 r. godn,śf Sfa1!.:,rrt r:1. Le­
c;r.:1a. 

Przez G lal jest za~ll;'.pcą przewoci.ni­
czqcego i członkiem \Yy<lli.'l.lu Powial.o­
\Yego. 

Duże rnslugi położył p. ~.;1. Z·ik::iw­
ski ru,Ynież in.ko icde,1 z n,1j,l·1:-szwh 
cxlon:,ó,\- i \Y1aściw;- ,orgauint.'.l:: I,'.)l:;k.ie:;o 
Bracl,Y,, KurkmYego w Lesl11ie. Odebn.l 
\Y r. 1920 od niem. z'łrządu B1·.1clw'ł c::t y 
_ie!...'J mJ.5.:ll'k hez u„zczeri>ku. gdY Slrze1-
nica ,iuż hyla pn,Yie sprzcd'.ln'.l. To leż 
''" uz:w.aiu .ie~o zasług Br'lct,vo wybrało 
g{) w r. 1020 ~woim prezesem. Przez 18 
lal .,pt''.l.\Yuje funkcje prezesa. a od r. 1935 
,ie~t \\·iceprczc-sem Okręgu Leszcz. Bractw 
1-i.nrkowych. :'\:tlcży jeszcze nadmienić, że 
w r. 1823 1,iasluje g:iduoś6 Król1 kurka-W maju 18!)3 r. spro\\·adz'l sic: z Drc- \vcg). 

z.u do Leszna, i,tórcgo h'.u1dcl był \\·ów- P. ~en. żakowski był również od chwili 
cza'> c~1lk0,Yicie niemiecki. h:tdź żydowski ulworw:1i'.l .. Drnkarni Leszczyńskiej" do i zald.1<la skh.d cl.clik::ilesów. Rohi lo na r. rn;12 członkiem zarządu Drukarni. a vr upwszenic ks. Anlonicg-0 Sulko,Yskieg,o_ cll\Yili obernej jesl cz1onkiem R!l.dy "-a.d-Poionia - ~-akól me:·t ol1 • ho~ 'ów. ordynata n'.l Rydzynie. który mi'.llrnje go zorczej .. Kanolcb" w Le'>znie. \Y n!lc1chodzqce ~\\-it:t:1 odhc,:li,1 sic: na .,,woim nadwornym clo,lawcą. Trzeb'.l. jeszcze dod::tć, że dzisiejszy fa.~ IJoi;;k'..lcb P·>lonii i Sokoł..t dw'.l. inlcrc:,ujące \\. Lesrnic jako miody kupiec \Yyka- knr park \y Strzelnicy jest rów::i.iei dzi.e---spolkani.1 p·omii:dzy b. graczami Polonii i zujc duży wpal dJ pr'ley społecznej i wnet Jem p. sen. Ż'.lkowskiego. Sok-1lu. :\fecz zapo,\·i'.l.da si(;' lJ'.l.rdw cfek::t- wspólnie z l;s. dziek. śramkiewiczem(z Pa- Z nkuji 70-lccia urodzin skhdamy • wie. Sc:1sacyjny skład drużyn pod1my w wlowic oraz z żyjącym dziś jeszcze sen. sen. żakowskiemu serdeczne gnluhcje i jednym l JJajbliż.szych numerów .,Glos11". :\Ia.rciilem R'.l.s.zewskim i Stef. Thom'lsem życzenh: ,,Szczęść Boże!" C:iekallJ me.:-z teJlisowJ. JJowoluje cJ..J życia Bank Ludowy. który W piątek rano o godz. 8,30 odb~ Jnk ifom donoszą, w drugie świ<:lo, prze?. szereg lal pi!;'knie ~ię rm:wij'.l.ł dla się w lwściele pa.r::i.f. :.Isz~ św. na lilt-' dnia G lITT1. odbl;'dzic si(;' n:1 boisku .. So- dobr'l Judn:)ści riolskiej. -P.oza tym p. sen. !encji;' Jubilata. • kula·· prł:y szosie Slrzyżewickiej bnrdzo cie- zakow.:;ki wspier!l finaas.owo orga.uizacje -0--l;awe spolk::tnie tenisowe pomiędzy dosko-

nałymi lenbisl:im~ ~\kademickiego, Związku I Inauguracja Tygodnia Propagandowego p .C.K. Sporl?wego. a 11:1e,1sc. ,.Sok?le1:1'_·. I , \, skład _druzyny Po:nanskieJ wcl1:.idzą \\- dniu 1 czerwca rozpoczt\l się Ty- I lu sanitarnego. r.zob,ye r alaely Pnnani'.l. dzie{i Propagandowy P. c. E.., lrw'.ljący d-0 I Przypomiu.amy. że , .. , niedziele. dnia Bliższe szczegóły spolk'.lnh 1ndumy pó- 10 czerw~a.. w. pierwszym dniu tego Ty- 5 bm. odb(;'.dą się dalsze imprezy. W szcze-inie-j. godnia i.ll'ządzil Oddział P. C. K. w Lesznie góluości ,o g,odz. 10,30 odpraw:Ona. zosla-K01'1UNIKAT ,,ORBISU" Śzereg imprez propagandowych. O godr.. 20 nie rnsz'ł św .. \\" cza~ie klórej poświęoony O Porią~ p'.)pu!a,·ny z Kalisza do Bo:-z- wyruszył capstrzyk drnżyn n.lownicr.ych bc:clzie szland'.lr drużyn ,ofia.rowany Za-k-~,rn. J:ik ~il,'. dowi'.Hlujemy, w dniu .'5 hm. z orkiestrą w.o.isk,Qwą na czele. O godz. rząclowi przez ananimowych dobroczyii-w niedzieli;' w·uchomiony z:i~lanie poci:1g 20.30 odbyło sic: na rynku JJlodniesienie ców. O godz. 12.15 przejdzie ulica.mi mfo.-lllOPLilarny z Kalisza do Boszkowa. Równo- flagi P. C. K. w obecności czlionków Za- sta. pochód pr·opagwdowy. ,Y godzinach cwśnie tego samego dnia uruchu111ia lulej- rządu Oddziału. Tego s1111cgo dnia wie- przedpołudniowych wrganizowan'l. będzie szy „Orbis'· poch\g popularny z Leszn.1 cwrem odl>yl sic: clanciiig w Kawhrni kwesta. P'.lmięh,imy, że każdy grosz, ofia-d,l noszkowa. Ko:,zl prze,i:izdu w obie Centralne.i .pn:y czym dochód z lego dnn- rowany na P. C. K., wzmacnia obronność slron~· wynosi zł 1.2.'i. Bilety sprzedaje cingn przeznaczono na uzupełnienie sprzę- Pa11st,Ya. P. B. P. .,Orbis'·, Le:,zno. Rynek 8. 

Z.\RZ.\DZE~IE 
Starost_,. Powidt Jn e~Q Lest('tyńskiego 

z dnia. 31 maj-i Hl38 r. 
1fot. usl~Teoia rt'n~- na ri1ieiJ ż~·lni l mąki 

65 prorento" ej. 
Zn0,1-<: za!·1.ąd7enil' moje z dnia. 23. 4. 

l!l'.-)8 r. :\'r. A. 28 12 :18 ,On:dnwnik P-ow. 
Kr. 12 '38' ł U'lla.l,1m po uzgodnieniu z 
cechem piekarskim w Lesrnie ze wzgl(;'.du 
na 1.w~·żk~ cc:1y m:1ki. <·cni,'. za 1 kg. chl<.>b'.I. 
r. mqf;i żytaiej GS prncent:iwej na 33 gro­
szv. -

· Zarz[!dzenie niniejsze ol>o\\·ią;mje od 
nalvchmi'.l„l. 

- Winni pobierani:t cen w,vższych ule­
gną karom pr1ewicl.zianym odnośnymi 
przepisami. 

SLawsta Powiatowy 
(-) R. Swiątk...-iwsk.I 

Kr. A. 28 '13 '38. 

Licytacja wybrakowanych 
koni woJskowych 

Podt!_j<: cło wi'.ldomości. że w piątek. 
dnia :i ezerwc-J hr. 0 !!odz. 9 nno odbe­
dzie -;ic;: doclatkow:l lic-~•tac,ia wybrakowa-
1weh koi1i woiskuwyd1 w koszarach m. 
P~illrn {'łanów· w Lesznie. przy ul. :!l'.lcla-
wiekic_i. 

T.e,mo. dni,1 1 aerwca 1!138 r. 
Za Sl:1rost~ Pnwi'.ilowe!:(O 

(-) Barski. Podrefrrend:u-z 
Kr. Wojsk. tt ·21 38 

Z życia Zw. Pracy Obywatelskiej Kobiet 
w Zaborowie 

Dnia 8 111'.lj:1 br. odiJyl~ si<: walne ze­
Lranie Z. P. O. K. w uowej szkole w Z'ł­
borowic. \Yalnemu zel.ir'łniu przewodniczy­
ła p. II. K'łrpii'1~ka. prZe\\·odn. Zrzesze11ia 
p,Jwiat. z Lesznu. K-owy zm·ząd wybrano 
niemal w 1.vrn s1m_vm skl:idzie jaki był w 
rukll ;p~·aw-ozc:'.lwczym. 

Z roczneg'.J ,prawoz(hni:i zarządu wy­
nii.alo. że Zwią7,ek p1"1eow:.1l przeważnie w 
kierunku wychowawczym i ch:ll'ylalyw­
nym, przychodząc z d:)]'aźną pomocą dzie­
ciom 1,ouzin hrzr3botny('h i 11oogich. 

Dzięki finamowej pomocy Pow. Sekcjl 
Ponrney Dzieciom i :\Ilodzicży, Związek 
dożywiał dzici1nic 200 dzieci przcdszk,ol­
nYch w Dzieci11cu slalym. P,on'.lcllo cLoży­
,,:iano 3G dzieci szlwlnych w u1iesi:ic'lch 
zimowych oraz urządzono w mies. lipcu 
półkolonię dla 2G dzieci szkob1yeh i 20 
przedszkolnych z wyżywieniem 3 razy dz. 
Na len cel zużyl,o: 61,)8 bu lek (60-70 gr), 
12H ltr. mleka, 471 kg. chleb'.\., 22;) kg. 
zi~mni~ków, l JO kg. k'.lwy, 73 kg. mąki, 
ryżu i ka~zv, 40 kg. cukru, 3300 kg. węglu, 
63 kg. owoców, 37 kg. lluszczu i ml~ka, 
42 kg. rnii:s.-'l i w~dlin or'.l7. duź[! ilość 
jarr.yn i ian)·ch rzecz~-- • 

\Yydano ogółem w roku sprawozdaw~ 
('Zym na. akejc: d-)ży,Yiania przeszło 15000 
porcji. 

W związku z lym Zarząd Z. P. O. K'. 
sklach na tej drodze w imieniu dzieci, ko­
rzystających z dożywhnia i w imieniu 
Związku serdeczne podziękowanie p. Sl'¼­
r-oście R. św-i.ąUrn~YSkiemu za popucie ak­
cji. "'ie!. Ducho"·ic11slwu za poświęcenie 
potraw w dniach przedświątecznych. Prze­
\Yoclniczącemu Pow. Sekcji Pomocy Dzie­
ciom i :\[!,,d.i:. w Lesznie p. radcy Kow:r-
1;:owski~nut z1 sl'.lrania o subwencję i u­
dzielenie pom.)C_\' materi'łlnej, p. Szyman­
derze ,właścicielowi mujęlności Zaborowo> 
za d0sl'.lrczenie mleka po bardzo przystęp­
nej cenie, p. RutkowUlko,'1 kier. szkoły Z'.l 
~er.interesowne udzielenie klasy szkolnej 
1 p. Posteremczakmyi za źJ·czliwc>ść i po­
parcie. 

-o--
ZebraAła 

Lo) Zebranie plenarne Kat. Slow. Ili~ 
dtież:, żei1skiej odbędzie się dziś, 2. czer­
wca br. o godz. 20 w Ognisku. Przybycie 
wszystkich druhen obowiązk:iwe. 

I 'io) Stow. Orhato. Straży P-oż.ameJ. ze­
ł brani.e. mies. dziś w czy;a.rlek, 2 bm. o g. 

1

8,30 w1ecz. w lokalu p. Sędłaka. Uprasa 
się o przybycie wszystkich czlionków. 

Redakbor odpowied.Lialny: M, Urbmlrnlllt 
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-J-uz-· s-i----t: -ro-zPD---cz-,,-a ~1 Okazja ! Z powodu likwidacji mego składu 
artykułów m t: s k Ich wyprzedaję 
towary po najniższych cenach w miesz­

kaniu mojem · w Lesznie przy ulicy 

Grodzkiej Nr 14 part. L, Zarzyc 

sprzedaż losów do I kl. 42 Loterii Państwowej 
Jakie są wygrane w bieżlicej Loterii : 

1 wygrana zł 1 OOO OOO - , 25 wygranych zł 20 OOO -
1 z.ł 150000- 31 zł 15000-

1 zł 125 OOO- 114 zł 10000-

3 zł 100000- 191 zł 5000_:. 

6 ,, zł 75 ooo - 400 ,, zł 2 500 -'- · 

14 :d 50 ooo-'- 575 zł 2 ooo -
22 d 25 OOO - 1 125 ,, zł l OOO -

oraz bardzo wielka ilość wygranych dalszych na ogółną kwotę 1!.łotych 

25 200 00. - Cena losu: 1
/ 5 10,-, 2

/ 5 20,-, 3
/ 5 30,-, 4/i 49,-, ri,115 czyli 

Dziewczę 
do dzieci potrzebne. Zgł. 
od 5-7 po poł. - Leszno 
G. Narntowicza 61. 

Uczeń fryzjerski 
może się zgłosić. lgn. Ja­
kubiak, mistrz fryzjerski, 
Poniec, Rynek 22. 

Potrzebna 

Kino_ Apollo 
LESZNO _:.. ULICA LESZCZYŃSKICH. 

Od dziś czwartku dnia 2. &. począwszy 
Na liczne żądanie Szan. Publ. wznawiamy 

bezsprzecznie pajwiększy i najwspanialszy 
film świata pod tytułem 

cały los 50,- :r.ł. 

I Kolekf. Loterii Państw. A. Marsn1 -Leszno Rvnek 8, 
Zamówienia zamiejscowe wysyła się odwrotnie bez zaliczenia. ,._ 

służąca do wszelkich prac 
domowych z gotowaniem. 
Zgł. piśm. p. Nr 6 do eksp. 
Głosu w Lesznie. 

„Szaria 
lekkiej Brygady" 

Zgubiono 
Aleje 

jabłoni zegarek domski złotv 
na popielatej skórce zgubiono dnia 1. 6. na plant11ch 

Hindersena. Uczciwego znalazcę proszę o oddanie 

w eksp. Głosu w Lesz,nie za wynagrodzeniem 

lboskop) 2 klm. do wy­
dzierżawienia. 

portmonetkę z w,ększą ' 
sumą pieniędzy w drotłze 
od piekarni p. Skorackiego 
plantami na Nowy Rynek 
Uczciwego znalazcę prosi 
się o oddanie za wynagr. 
do eksp. Głosu w Lesznie. 

Podziekowa nie I 
Za ostatnią przyaługę oddaną w pogrzebie mojej najdroźsuj Polecam się 

iony, najultochańsz:, matlr.i, siostry i cioci i6p. Lndwilli 1kł„dam jak') pianista wzgl. skrzy­

naj1erdeczniejne podzil:ltowanie Przewielebn. K1ięzom: Ks. Gol· pek do zesnołów koncert. 

nie!"'iczow!, K,. Kapelan. ~ulcowialcowi i. Ks. prof. Kobzi .. , Drr: I Adres w·ska.że eksp. Głosu 

~r::
st

G;o~:ceN:'tl!:;~7:,:f~~::.~ja~ ~";::::~!at~?:e~:::!e!ik•~ W Lesznie. 

i VII l<lasy Państw. Liceam Pedagog. w Lesznie, Deleg. Korpusu ---------­

Podoficerów m. p. ułan. Tow. Powat. i Woial<ów, Stronnictwu z por.1odu liktoldDCII 
Narodowemu jak i waeyatlcim luewnym i _znajomym. W 

Maj. Szemzdcowo· 
poczta Bojanowo-pozn. 

pow. Rawicz. ~---------
Pokój 

duży, słoneczny, umebł., 
od zaraz do wynajecia. -
Zgłosz. do eksp . .,Głosu" 

w Lesznie pod "J. B." 

2 pokoje 

po renach znaczn ezniton. od zs2r. 
W roli gł. król aktorów ERROL FLYNN. 
Pocr:ątelc w dni powszednie o godz. 8,15 

w niedziełę i święta!2, 4 1 6 i 8.15 

PAMIĄTKI ·----------I Komunii św. 
===--

jak: 

_KSIĄŻECZKI do ;-,;ABoż_0 
STWA - OBRAZKI - ME~­

LIKI - R Ó Z A . CE I t:_E; gospodarstwa wyprzedaj~ 

Antoni Kusz z rodziną resztę inwentarza martwe­
go i to: powózkę, dokart, 
szory, chomonta, wozy ro-

, bocze, pługi, brony, paro: 

Swl·ece do I Ko· mun1·1· s'w ~~ik_, pł?czkę do ~ar~~fli, 

i kuchnia na wysokim par­
terze od 1. lipca 1938 do 

w. ynajęcia. Bliższe in for-I J 
macie - Leszno, 'W olności ! • 
26, mieszk. 3. 

Rzepka -Leszno Rynek 14 
• zn1w1arkę, wagę 1 rozlle 
Id b d R · M1·eszkanie Zarząd Miejski w Lesznie 

w· lk' b. N 'k . . l TO ne narzę Zia. own. 

ie 1 wy or. - aJ orzy st meJsze ceny - po eca I koń roboczy i 2 dobre 4 pokoje i kuchnia lub 2 przyjmie 

DROGERIA i PERFUMERIA krowy na sprzedaż. pokoje i kuchnia od 15.6. 
Me 1hner - Lipno do ~ydzierzawienia Wo -

praktykanta biurowego 
J~zef Chojnacki, Leszno, Rynek 35 Tet 270 

Wydział Powiatowy w Lesznie 
ogłasza 

przetarg na otynkowanie 
gmachu Starostwa w Lesznie 
oraz na pobudowanie płotów betonowych dług. 
około 2· O mb. w Gronowie i Jezierzycach Kość. 

Ślepe kosztorysy można otrzymać w Referacie 

Budowlanym Wydziału Powiatowego pokój 3. 1 

Cferty w zamkniętych kopertach z napisem -

„Oferta na otynkowall'l.ie fasady gmachu Starostwa w 

Lesznie i pobudowanie płotów w Gronowie i Jezie­

rzycach i<:ościelnych" - należy składać do dnia 10. 

6. 1938 roku w którym to dniu nastąpi komisyjne 

otwarcie ofert o godz. 1 O· tej przed południem w bi urz o 

Referatu Budowlanego. 

Leszno, dnia 1 czerwca 1938 Nr. 3-1-38 Bgd_ 

Przewodniczący Wydziału Powiatowego 
(-) R. Świątkowski, Starosta Powiatowy 

ONDULACJĘ I 
TRWAŁĄ 

i 

TOMAS.Z 

WODNA i ŻELAZKOWĄ 
MYCIE GŁOWY - MASAZE 
MANICURE - FARBO WANIE 
WŁOSÓW - BRWI i RZĘS 
WYKONUJE SIĘ NAJLEPIEJ w F-MIE 

KUŚNIEREK 
L E S Z N O - ULICA LESZCZYŃSKICH NK 43. 

ztyn, Lipo~a 2. maturą gimnazjalną i ukończoną sł1Ażbą wojsko\~~: 

Podania z Życimysem oraz odpisami świadectw kie 

rowac naleiy do Sekretariatu pokój 12 w ratus:;!;.,-

w wielkim wy~ 

stałe na k ł a d3 
-~c:::~ Mieszkanie 

-. '(~~: (7?-~ 2 poko,·e i kuchnia od L TA p ET r:- ..,:. ~= 
, ......... .., . 7. 38 do wynajęcia, Zgł. , 

!, \ t.J-· ·• Leszno, Rynek 31. 

Na plaży w słońcu Inteligentny uczeń nro2erla I Perfumeria JóZt f Chojnacki Leszno 
Na powietrzu ( . ) f.!YNEK 3,:; TEL. 210__..,... 

~~~~~:~:
0

fb~~;~ą~::i!:~ i potrzeb:::~::~~ T. Ku-11 EB LE r,1ys" ,·1111 no 
91,;óry, chroni ciało. Do na- śnie rek, mi$ltfz fryzjersko· L L W \ ' Id 

~i-C::ru':.i!;N'it N:jt~:~:~: r:::~:;t:idcte4r0

• ulica TAPCZANY - KANAPY - LEżAtJ~f 
Lenno • Leozc~yńsl::ich 10. 

l'ł 

::===:==:=:===:=:::I iii■----;;;;;;;;;;;;;,;;;;;;;;;;;;;;; 

Ford-Limuzyna 
starszy model rr:::ało używ. 

w najlepszym stanie, goto­
wy do jazdy - tanio na 
sprzedaż. Cegielnia Paro­
wa w Lesznie. 

........... 11! ■••··""············· .. ••••• .. ··"· 

~ TRWALĄ 1 

! ondulacj~ i 
~ wykonuje dobrze i po : 

~ IL:::~~ ;~~~::,:::~4, 
L

d : lpi~t,o : ISJ ; ......................... : ........... .. 
Wielki wybor. Odpadki 

~::~~:ra5ka kuchenne 
Białoskórnicza 
A. HERRMANN i SYN Zwierzyniec w Lellznie• 

przyjmuje z wdzięcznością 

Lesmo,Swięciech&wska 1-2 Złóż ofiarę ''' 

- na bucłow~ nowego 
~1 •• koścfoła w Lesznie. I I I - -

~1ATERACE i t. p. poleca po korzystnych 
cenach firma : 

Jan Barański - Leszno 
37 u l i c a L e s z c z y ń s k i c h 37 j 

W Y T W Ó R N I A T A P I C E R S t( 11,
 

Przyjmuje także wszelkie reparacje wchodzące \'ł \ 11 

kres tapicers•wa. Wykonanie fachowe i pod gw~ 

Licytacja trawy 
dwa cięcia 

na łąkach proboszczowskie~ 
t. zw. klucze skich odbędzie s1 ę na miejscu ia i 

tówkę 0i 
w piątek, dnia 3 czerwca br, o godz; 4 po P 

Sprzedaż trawy 

na nowym . cmentarzu of. 
odbędzie się w wyżej podanym dniu o godz, 6 I"' P, 

o•e, 
Rada Parafialna w ~ 

11111 KINOTEATR HOTEL POLSKI w LESZNIE ULICA KOMENSKIEGO 
Dziś o 8,15 Władczyni serc - słodka, przemiła, rozkoszna Horłenaja I Dziś o godz. 5 po pol. najmłodszych i najstarszych bawić bt;dzie Dziś 

Raky zawładnie Wami w wspanialej wi~e~::::,o:;;:c~::~:7.~ Shirley MA Ł i n•p·u-..:yi<'O\v N 
I 
K" 

T LK o TY :.~~~te ~~:::":::hier~~ I Temple !!an,e w święta o 2. O 4, 6 i 815 "TYLKO TY" , _____________________________________ _ 
P. 
s 
k 


